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Niedziela. L  J v. s. „łan Chrzciciel,

W Kościele parafjal: l*. MARJ1, odbywać się będzie 
40sto-godzinne Nabożeństwo, przez naśtępuiące \V lo
rek, Środę i Czwartek, kończące oktawę uroczystej pa
miątki N a w i e d z e n i a  N. M AllJI.

Z powodu zgonu Błogosławionej Pamięci O jc .a Ś g o  
G r z e g o r z a  X V I, z rozporządzenia JW .JX . Biskupa 
Administratora Archi-Dyecezji W arsz:, zaleconem zo
stało po wszystkich Kościołach Parafjalnych i Zakon
nych Archi-Dyecezji W arsz: 3-krotne żałobne dzwo
nienie prze* 3 dni; odprawianie przez każdego K apła
na 3 Mszy żałobnych, i zalecanie z ambon przez 3 Nie
dziele po sobie idące wszystkim pobożnym, modłów za 
pokój duszy O j c a  Ś g o .— W  Kol leg jacie Ł o w ick ie j ma 
być odprawione uroczyste Nabożeństwo żałobne.

W  Ałexandryńskim Instytucie Wychowania Panieri,’ 
w N o w ej A le x a n d r j i , examiny publiczne roku szkol
nego ISA5/*, zakończone zostały d. is/z7 Czerwca r. b., 
Aktem uroczystym , odbytym w obec zgromadzonej Ba
dy Insty tu tu  Alexandryńskiego,Rodzicowi K rewnych 
wychowanek, oraz Gości. Akt zagaiony został mową 
Inspektora, który  zdał przytem  sprawę z działań za
kładu w ciągu  roku szkolnego, i przytoczył najśwież
sze dowody Najmiłościwszych względów NN. Opieku
nów Instytu tu . Następnie odczytano listę uczennic,któ
re za postęp w naukach i moralności, otrzym ały pro
mocje doklass wyższych, oraz wymieniono wychowan
ki wychodzące, którym  Przełożona Insty tu tu , Zeneida 
Grootten, w ręczyła patenty, nagrody wyższeTtiektó- 
rym  opuszczającym Insty tu t, i nagrody w książkach 
wychowankom z óciu klass niższych. W ychowanki 
wychodzące, które otrzym ały patenty, są: Leontyna 
C zarnecka , Aniela W ill ia m , Stanisława G utow ska , 
Anna K w iatkow ska , Ludwika B artoszew icz, Teodora 
S tr o m k a , Barbara Zew cow a , Marja K w ia tko w ska , 
Józefina Anieli-, Marja Juchnow ska , Alex: R obako
w ska , Emilja M acieiew ska , Ewelina Brzozow ska, L i
da C zer nowa, Eudoxja M atonis, Laura A lib a l, He
lena Jenczew ska , Zofja A d e lt ,  Helena S m o liń ska , 
Bronisława R adziszew ska , Barbara P rokopow icz—  
W yższe nagrody otrzym ały wychodzące w ychow anki: 
Z ł o t e  c y f r y  I m i e n i a  J e j  C e s a r s k i e j  M .: Leont: 
C zarnecka, i Aniela W illia m . Z ł o t e  m e d a l e :  Sta
nisław a G utow ska, i Anna K w iatkow ska . Nagrody 
w mitach i rysunkach : za postęp w śpiewie : Zoija A -  
delt; za postęp w muzyce: Eudoxja M atonis; za po
stęp w rysunkach: Lida Czernowa. Z niższych óciu 
klass otrzym ały nagrody wksiążkach : Z klassy Is z e j: 
Olga Panows/ca, Żofja W ro ń ska , Kamilla W o lska .

Z kl:2 g ie j: Klżb: B ie liń ska , Ludw: Sum ińska^  Igna
ca L orer. Z k l:3 c ie j : NA ikt: L ebrun , Katarz: (V a 
gner, Bronasł: L anrysiew icz. Z ki: 4tej : .łóz: S k a l-  
kowska, Józ: P a w ło w ska , Franci: Z iem ięcka , Helena 
Żelazkaw ska. Z kl: S te j: Stef: K ow alska , Ałex: O r
łow ska , Leok: B ie la iew  i Anatalja P ią tko w ska . W y- 
chow anki które ukończyły In s ty tu t roku zesz: i odzna
czyły się w ciągu kursu rocznego iako Pepiniierki, o- 
trzyinały  złote bransolety, ze stosownym napisem: 
M arja Sokołow ska , Euzebja B abska , Apol: M ia n o 
w ska! Dominika Sokołów -—Po rozdaniu nagród, obej
rzano roboty ręczne wychowanek i ich rysunki. Akt 
uroczysty zakończony został hym nem : »BOZE CESA
RZA chroń,” odśpiewanym przez chór wszystkich wy
chowanek. N astępnie, w  obec Rady i Publiczności, 
w Kaplicach In sty tu tu : Praw osław nej i Rzymsko-Ka
tolickiej, w których wychowanki znajdowały się, sto
sownie do wyznania w iary, odbyło się Nabożeństwo, 
z powodu ukończenia roku szkolnego, i zaniesiono mo
dły o zdrowie i długie życie I c h  C e s a r s k i c h  M. i ca
łego Domu C e s a r s k i e g o ,  a wychowanki pokropione 
zostały święconą wodą. Po powrocie całego zgrom a
dzenia do sali evaminacyjnej, odbyto, podług  przepi
sów, losowanie do wakansów na koszL Rządu, a los po
myślny w ypadł na 3 kandydatki : Pel; L ip iń ską , Teo
filę S c h lie s i Fe li\ę  G ierosińską. W  uzupełnieniu Aktu 
uroczystego zasadzono, w' obec Rady i Publiczności, 
w  ogrodzie Insty tu tu  , d rzew o, które będzie nosiło 
nazwisko najpierwszej z wychodzących wychowanek, 
L eo n tyn y  C zarneckiej. —  Na nadzwycząjnem posie
dzeniu Rady Alexanclrynskiego In sty tu tu  W ychowa
nia Panien, odbytem teraz w Nowej-Alexandrji, uchw a
lono przyiąć do tegoż In sty tu tu  następuiące Panny, 
W' skutku rozporządzenia wyższej W ładzy, z powTodu 
zupełnego sieroctwa i pod ług  losowania: J a k o  p e n -  
s j on e r k i  N. PANA: Elżbieta S iw r ic z , Natalja JMat- 
w ieiew a. J a k o  p e n s j o n e r k i  N a m i e s t n i k a  K r ó 
l e s t w a :  Paulina Janczew ska , Luiza T en n er  i Helena 
K orolkow a. N a k o s z t  R z ą d u :  Polixena B a r to 
lom ei, Hel: K uszkow ska, Antonina S tru v e , Slefanja 
B h im e n fe ld , Marja M a n d r o , Kornel ja  K ow alska , 
Marja T rzeciak, Ludw: W ło szew ska , Józ: Z ien k ie 
w icz, Pelagja L ip iń ska , Teofila Schlies, Felix a G ero- 
sińska. Na kos - z t  w ł a s n y :  Marja Sw iezaczyń-  
ska, Józefina J u n d z ił ł ,  Katarz: J u n d z ił ł ,  Bronisława 
W ysocka , Józefina K rys iń ska , Helena M ilejko, Hoża 
B ritsznejder; H rabianki: Stefr P iń sk a , Leonja / l iń 
ska, Henr: I liń sk a , Olga Nosaczew ska, Teofila K°~
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morawska. J a k o  p e n s j o n e r k i  M. \N a r s z a w y :  
Matylda Piątkowska, Aniela Slronska. Rodzice za
tem i Krewni wyżej wymienionych Panien, raczą przy
wieźć ie do Nowej Alexandrji, nie później, iak na dzień 
20 Lipca ( l Sierpnia) rokubież:, i przedstawić P rzeło 
żonej In sty tu tu  Alcxandryriskiego.

Komisja R. Spraw  W . iD . postanowiła taryfę opłat 
za plomby, iakiemi w yroby  fabryczne i rękodzielni
cze kraiowego pochodzenia oznaczone być maią.

Podaje się do powszeeh: wiadomości, iż od d. 19 Czcr: 
(1 Lip:) r.b. ustanowioną została Stacja pocztowa w Cie
chocinku z odwozami Poczt wózkowych dwa razy w ty 
godniu z N ieszawy  do Ciechocinka i napowrotjtudzież 
że dla wygody osób w cel u poratowania zdrowia do Cie
chocinka przybywających, zaprowadzony został mię
dzy Nieszawą a Ciechocinkiem codzienny bieg Poczt 
Osobowo-Listowycb, bryczkami krytem i, k tóry  w ro
ku bież: trw ać będzie od daty zaprowadzenia stacji po
cztowej w Ciechocinku, do dnia ostatniego 'Września; 
na przyszłość zaś od dnia 3/is Maja do dnia ostatniego 
W rześ: każdego roku. —  D yrektor Poczt, llz: Radca 
Stanu, X. Golicyn.—  Za Naczęl: Sekcji, M alejf.

Pozostała Zona po ś .p . Piotrze Pawle Rogaskim . 
Obywatelu tutejszym , zaprasza Szano: Członków Ar- 
chi-K onfraterni Literackiej, K rew nych i Przyiacioł, 
na żałobne N abożeństwoiutro o godz: Sej z rana, w Ko
ściele X X . Kapucynów, odbyć się maiaee.

Teodozja z Borzęckich Lassocka, przeżywszy lat 
52,onegdaj przeniosła si, do wieczności. W nieobecno
ści K rew nych, Przyiaciele zm arłej zapraszaią Znaio- 
tnych , na oddanie ostatniej posługi przy exportacji 
ciała iutro o godz: Gtej po południu, z Kościoła XX. 
Franciszkanów, na Smętarz Powązkowski; oraz na ża
łobne Nabożeństwo w Kościele 0 0 . Kapucynów, po- 
iutrze o godz:10tej z rana, odbyć się maiąće.

Józef Sienicki, Obywatel gubernji Lubek kiej, za
kończył życie,maiąc lat 50. W  sm utku pogrążona po
została po nim W dowa wraz z Dziećmi, zaprasza Kre
w nych, Przyiacioł i Znaiomych, na exportację zwłok 
odbyć się maiącą z Kościoła 0 0 .  Bernardynów , na 
Smęt: Powązkowski, dziś o godz: Gtej po południu.

W iadom ość użyteczna. W Noworoczniku dla Z>e- 
mian%Rok 2gi IS4G) między wielu poźytecznemi wia
domościami z Prawa Cywilnego, Urządzeń Administra
cyjnych i Skarbowych, tudzież różnemi przedmiotami, 
rolnictwa, handlu i przem ysłu dotycząecmi, iest tabel
ka (na str: 113) wykazującą, ile od 100 (złp. lub rubli) 
do 10,000 dochodu rocznego, wynosi dochód dzienny, 
tudzież ile, oszczędzaiąc co .dzień YJO .część z dochodu 
(i/, i en n eg o , oszczędność ta wyniesie po latach 2 0 . 
Odsełaiącczy telników do tejże tabelki po szczegółowe 
cyfry , następujące z niej dla przysługi publiczności i

zachęcenia tej do oszczędnego życia, przytaczamy wy- 
iątki: Kto ma dochodu rocznego złp. 200, ma na dzień 
do wydania gr. IG, odkładaiąc co dzień gr. 2 na oszczę
dność, tak,  iżby ta za pomocą Kassy Oszczędności, na 
procent składany była obróconą, będzie miał po20tu  
latach funduszu około złp. G00; od złp . G00 dochodu 
rocznego, przy pada dziennie z łp . I g r . | (); z tCg0 gr. 5 
co dzień oszczędzając, otrzyma po latach 20 około złp . 
1800. Kto zarabia zł. 2 dziennie, ma na rok około zł. 
700; odkładaiąc z tego dziennie gr. G, dojdzie po latach 
20 do sumki zł. 210Ó. Kto ma dochodu rocznego zł. 
1000, ma dziennie zł. 2 gr. 22; odkładaiąc co dzień gr. 
S, oszczędność ta uczy ni po latach 20 zł. 3030. Od zł. 
1500 dochodu rocznego, ma dziennie z ł. 4 gr. 3; o- 
szezędzaiąc co dzień gr. 12, po la fach 20 uczyni z ł .4545. 
Od zł. 2500, ma dziennie zł. 6 gr. 25; oszczędzaiąc 
dziem ieg r. 20, narośniezł. 757G. Od zł.4000 na dzień 
zł. 10 gr. 2S; oszczędzaiąc dziennie z ł . l  gr. 3, narośnię 
z ł. 12,120. Jahże to małą oszczędnością, byle tylko 
w ytrw ałość była po temu-, dojść można do kapitaliku, 
k tóry  w późniejszych latach, dla człowieka wiodącego 
skromne życie, i unikaiąęego niepotrzebnych często
kroć wydatków, stać się może wielką podporą? W y 
kazane tu  liczebne w ypadki, winny także i takich 
zwrocie uwagę, co za nic sobie maią wy dawać więcej 
nad dochód; ujrzą tu  bow iem , że procent składany 
szybciej leszcze przyrasta , że znikną ich zasoby, i 
w niedługim  czasie, trudno im będzie nawet zdać sobie 
samym sprawę z utraconych przez przebraną miarę 
w wydatkach funduszów, k tóre w oszczędnych rękach, 
by łyby  w całości zachowane, i zapewniały los licznej 
nieraz rodziny.

W  tych dniach przyięty został do domu Insty tu to 
wego Towarzystwa W arsz: Dob roezynności, 100-le- 
tni Szczygie ł T o m a sz . Sędziwy ten Starzec b y ł nie
gdyś Pachciarzem, a teraz mieszkał w Sm cyrkule.

Doniesienie liJJzCUtkie. Nieimtaiąc. w usiłowaniach 
przysłużenia się literaturze kraiowej wydawaniem dzieł 
oryginalnych, niezaniedby wam również okazji podawa
nia Publiczności z obcych ięzy ków przysw oionych two
rów najsłynniejszych Pisarzy. Nowy dowód składam 
w wydaniu dzieła tyle głośnego i ulubionego E ugen ju - 
sza Sue  pod tyt: M arcin Podrzutek, które dnia Igo 
Lipca dopiero zaczęło wychodzić w Paryżu  w feuille- 
tonie iednego z pism czasowych, a dziś d. ogo L ipca  
pośpieszam  iuź z oddaniem  w ręce Publiczności c a łe 
go po szytu tegoi dzie ła  w polskim  p rzek ła d z ie . U- 
przejmie dziękuiąc łaskawej Publiczności za względy, 
z iakiemi wspierać raczy moie bezustanne usiłowania, 
tuszę sobie, że takowych i nadal odmówić mi nic zechce. 
W arunki prenum eraty dla niemożności ocenienia obję
tości całego dzieła, obecnie oznaczone być nie m ogą,
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tyle tymczasem zapewnia się , £e cena będzie nader u- 
miarkowana, pomimo że wydanie iest piękne, papier 
welinowy, a druk nowemi angielskiemi czcionkami. 
Chcący zaprenum erować, raczą złożyć zł. 3 a konto; 
posiadaiący zaś list dołączony do ostatniego poszytu 
Z y d a  wiecznego lu la  cza , iako i ci, k tórzy złożyli po 
rub lu  na rachunek prenum eraty S ie d m iu  grzech ów . 
(których wydanie przez Autora aż do zupełnego w yj
ścia M a rcin a  odłożone zostało), otrzymaia dzieło ni- 
niejszem ogłasza.ące się o 7* niżej ceny dla ogółu usta
nowić się maiącej. W końcu upewniam, iż dalszy cią» 
M arcina  ieżeli nie będzie w yprzedzał wydania frarw 
cuzkiego, tedy przynajmniej Jednocześnie zoryginałem  
ciągle postępować będzie. —  S. O rg e lb ra n d ,  księgarz 
i Ty pograf przy ulicy Miodowej N r 496.

Dotąd />• arszaw a  miała 1 ra k tje rn ie  do posilania 
zgłodniałych, Cukiernie  dla konsomatorów łakoci, 
K a w ia rn ie  dla amatorów wybornego m okka  i syo-ar. 
Od dni kilku ma nowość, na której icj zbyw ało do
tychczas, to iest sklep z j n i k l a m i , a raczej Owocar
nią , w wygodnym, obszernym, ozdobny m i przystęp
nym lokalu. Dotąd sprzedawane b y ły  owoce w y łą
cznie na straganach, albo w ogrodach, gdzie ie pro- 
dukuią drzewa. Dziś każdy może pójść zjeść w ygo
dnie koszyk wiśni łub truskaw ek, przy takim stoliczku 
iakby" u M arego  albo w K aJ en hanzie  iakim. Owo
carn ią  o której mowa, otworzy ł  w Pałacu l ir :  Winc: 
K rasińsk iego , na miejscu gdzie by ła dotąd C ukiernia , 
J1 '.G ołębiow ski, znany z gorliwego zaopatrzania skła
du swego owocu w' domu niegdyś Potkańskich  przy 
ulieyDługiej. VI szedłszy dó tego sklepu, rzekłbyś,żeś 
iest w raju, ściany, sulity i gzymsy malowane przez 
JPana husrna/di, wyobrażaią prawdziwy E den. Tu 
drzewa jak w ll< sperijsk im  ogrodzie , rodzą złociste 
owoce, tam po kratkach pnie się blusz lub wino, tu 
kwiaty zaścielaią drogę, a nadomiar tego obrazu, pra
wdziwa E w a  w pośrodku tych darów P ontony , m ło
da, zgrabniuchna, kształtnie namalowana P y  ro lk a ,  
uderza w oko wchodzących, 8klep JP . Cołękiow skie- 
go  zasługuie na odwiedzenie przez amatorów owoców 
i pokojowego malarstwa.

Cena zniżona P ortretów  D a g u e rr  atypow ych  na 8, 
1 0  i 1 2  zł. przez czas 2-tygodniowy tu ieszeze pobytu 
mego chociaż przy najpoćhmurniejszym dniu,codzien
n i e  do °-odz: ótej po obłędzie w pracowni inoiej w Ho
telu Polskim Nro 30 przy ulicy D ługiej robione by w a
in. —  Szczodrow ski.

Oncgdaj złożono w Hed:Kurjcra zł. 5, od R. P . dla 
ubogich Bliźniąt . ulicy Piwnej.

Aiam honor zaw iadomić J Vt Y\. Oby wateli Gub: Ra- 
domskiej, iż d. łg o b . m. opuściwszy W arszawę, udaię 
się do Al. Radomia, w klocem dni klika, zabaw ie, Chcą

cy przeto zasiągnąć mej rady, zechcą się najłaskaw iej 
tamże zgłosić.— Alexander E lsn er , patentowany Den
tysta z Warszawy.

D. 25go Maja, Wojciech S la s k i , gospodarz czynszo
wy z wsi Truskawki, nocuiąc w karczmie należącej do 
tejże wsi, przez Jana P aw łow sk iego  szynkarza tak 
mocno pobitym został, iż w kilka'godzin żyć przestał. 
Pawłowskiego po ukaranie do właściwego Sądu ode
słano. (D. Polic:)

Na ostatnich targach W arszaws: i Prags:, płacono 
za korzec 4ro-ćw iere: żyta rs. 4 k. 43 (zł. 29 gr. IG). 
Pszenicy rs. 5 k.91/^ (zł.33 gr.29). Jęczm: rs .3 k .3 7 7 z  
(zł. 22 gr. 15). Owsa rs. 2k . 59 (zł. 10 gr. 20). Siana 
fura ietlno-konna od rs. I k. 05 do do rs. 3 k. 90 (od zł. 
11 do' z ł. 20); parokonna rs. 4 k. 5 d o rs . 4 k. 50 (od 
zł. 27 do zł. 30). Słom y fura zwyczajna od rs. 1 k.SO 
do rs. 2 k. 70 (od zł. 12 do zł. 1S). W ó ł dobry od rs. 
30 do rs. 00 (od zł. 240 do zł. 400); średni od rs. 27 
do rs. 35 (od zł. 180 do zł. 233 gr. ł 0); lichy od rs. 18 
k. 60 dó rs. 20 (od zł. 124 do zł. 173 g r. 10). Ciele od 
rs. 1 k. 95 dors. 3 k .3 0 (o d z ł. 13 do zł. 22). karto lli 
korzec rs. I k. 93 (zł. 12 gr. 20). Okowity garn: k. 95 
(zł. 0 gr. 10); Szumów ki L  57 (zł. 3 gr. 24). (G.P.)

Wczoraj w Wielkim Teatrze po S te ll i , przyw ołani, 
JPani J la lp er t  2-kroć i ,1P. Jasiński.

Ludwik fVoiriski, kom ornik Okręgu Łukow skiego, 
na rokiedfenw urzędowaniu.zawieszonym został.

(A. n.) Co chwila opłakiwać przychodzi straty  nie- 
powróconei D. 11 Czerw ca r. b. w dobrach dziedzicz
nych hrużyczka (Powiecie Zgierskim), zakończył ży 
cie J \i  . Ign: S ta rzyń sk i. Alą?. ten przez żyw ot wszy
stek poświęcony usługom  publicznym, zasłuży ł sobie 
na pamięć i wdzięczność u potomnych. U rodził się za 
panowania S t a n i s ł a w  a A u g u s t a  w r. 1 7 7 3 ;  po ukoń
czeniu nauk, pierwszą młodość spędził w paiestrze,

dojrzalszym wieku za XięztwaA\ arszawskiego, mia
nowany członkiem kom isji wykonawczej, począł us łu 
gami gorliwemi skarbić sobie miłość i ufność Obywa
teli, którzy następnie za kró lestw a, wiele razy po
wierzał* mu sprawy publiczne. Dwa razy obierany 
członkiem Rady Obywatelskiej, dwa razy Sędzia po- 
koiu, a na Sejm koronacyjny Posłem od Pow iatu r/r> ier- 
skiego. Oprócz niesionych tam usług , gdzie go pow o
ływ ały  głosy współ-Oby wateli, ś. p. J \ \  . Ignacy S ta 
rzyń sk i dzielnie pojinuiąc potrzeby krain, własnemi 
siłami dźwignął pieiwsze miasto fabryczne Ozorków  
w dobrach swoich dziedzicznych, /.a m ia r y  iego wnet 
s t a n ę ł y  u celu przy energicznem  popieraniu; miasto 
wzrastało, a kraiowcy cieszyli się wyrobami miejscu* 
wemi, z płodów ojczystych, dotąd z zagranicy tylko 
sprowądzanemi; okolice zaś miasta lesiste i b ło tne w net 
uprawione, bujnym  zakw itneł\ kłosem . RłogAsławio-

(7 • ‘  '  '
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nej pamięci Cesarz ALEXANDER IszyT osobiście od
wiedził i in-iasto Ozorków i Dziedzica; a' udzieliwszy 
zasłużone gorliwemu Obywatelowi pochwały, ozdobie 
go raczył orderem Sgo S t a n i s ł a w a  llgiej kl: z gwia
zdą, nagrad'zaiqc tym sposobem i inne zasługi tregoMę- 
ża; Kilkanaście lat ostatńiiehś.p. fgnrSlarzyriski prze
pędził w odosobnieniu zrujnowany na siłach, smutny 
ii tęskniący. Na kilka tygodni przed śmiercią, w cięż
szą zapadł chorobę. Jeszcze atoli- starania Lekarzówr 
73-letniegó starca podźwigły złoża, z wielką radością 
Zony z Dziećmi i Przyiacioł., Najniespodkie.waoiejjwró
ciwszy iużido sił d. l ig o  Czerwca, uderzony gwałto
wną apopleyją, pierwej skonał nim irau zdążono iaki:- 
kolwiek ponieść ratunek. Zwłoki iego zabalsamowane*, 
pochowano w grobie familijnym; w Kościele Ozorkow- 
wskim. Pogrzeb najlepiej dał poznać, iak wiele miał 
Przyihciol ii miłości Ludu. O pół tory mili wszystkie 
cechy i Smio-tysiączna prawie całaludhość, wyszła n» 
spotkanie konduktu pogrzebowego, otoczonego gro
nem? Synów, Żony i Przy iacioł zmarłegoi Z najodle
glejszych stron Obywatele zbiegli się ponieść ostatnią 
■sługę zmarłemu, który nadmarmu rowe kolosy,trwal
szy zbudował sobie pomnik, w sercach współ-Obywatelł 
i  pamięci potomnych.-! —  J. A . M . r Obywatel.

JózefIjeniecki, starszyFeFczcr, upoważniony przez 
Wysoką Radę Lekarską do wolnej praktyki w stopniu 
Felczera; oraz żona iego Waleija M yszkowska  Aku
szerka upatenfowana-, życzą sobie zmienić swoie stałe 
mieszkanie z miasta W ęgrow a. Zatem-maia honor za- 
wiadbmić WWżnych Lekarzy i Dziedziców, ktoby so
bie życzył takowego przyiąć, w każdym czasie fest 
gotów na wezwanie.

Z  Kalisza i /  Cs.'.- Mieszkańcy tutejśIByli! wczoraj 
świadkami nader zajmującego ale razem przerażające
go widoku. Krzyż na wieży kościelnej Kolegjaty P , 
MARJI, od nieiakiego czasu byłznacznie. pochylonymi 
iigrozil lada chwila spadnięciem, tern bardziej, że i ba
li i a miedziana w ktoi ą ten ze był osadź on y, również by
ła; pochyloną*. Restauracja na samym szczycie w leży, 
98 łokci wysokości maiącej, znacznych wymagała ko
sztowna postawienie rusztowań, tem więcej, iż wierzch- 
iej, zaczynaiąc od ostatnich okien aż do samego Krzy- 
za, na przestrzeni blisko oOtu łokci, żadnych iuż nie- 
miał otwoiów, a będąc obity blachą i staioe się coraz 
•więcej ku górze Lończastyin i zupełnie gładkim, o- 
dfejmował wszelką możność przystępu. Zdawało się,, 
iż żaden pomysł nie zastąpi potrzeby kosztownego ru-
szto wania; kied} dwaj prości r bez żadnej z^oła nauki lu- 
dzie, przekonali inaczej, a: zarazem stwierdzili;odwie
czne przy łow ie: że prosty: rozum najlepszy. Mate- 

Strychars/a, Młynarz z Opatówka, podjął się 
zdjęcia Krzyża ibani^ a przybrawszy sobie wspólnika

w osobie Franciszka Spalonego , włościanina ze wsi 
Tyńca pod Kaliszem leżącej, człowieka niepospolitej 
zręczności i odwagi, dokonał z nim tego wciągu dni 
kilku, wobec widzów tysiąca, których zgromadziła 
ciekawość. Zrobiwszy otwor ze środka wieży pod sa
mą, banią, i na-wysuniętej desce wydobywszy się naze- 
wnątrz, przedsiębiercy nasi zdołali zarzucić sznury 
aż do krzyża, i umocowawszy one u podstawy tegoż, 
zawiesili na-nich nieiako w powietrzu rusztowanie swo
ie, na którym  dalsza rozpoczęli pracę. Czterech tyl
ko znalazło się śmiałków, którzy odważyli się poma
gać im w tych, że tak powiem, nadpowietrznych robo
tach. Wielkość krzyża żelaznego, maiącego oprócz o- 
sady 63/-t łokci długości i 4 j z  szerokości, a; wagi oko
ło- 4 centnarów; oraz samej bani miedzianej maiącej 
obwodu 6 3/4 i wysokości 23/* łokcia, zdawały się być 
niedostępne dla-siły 6ciu ludzi, którzy na bujaiących 
rusztowaniach swoich, nie mieli nawet pewnego pun
ktu oparcia się. Lecz rozum zastępuje siłę; z nim to,, 
podług Trębeckiego, człowiek z ja d ł w ołu , w siadł 
nu  koniar lw ią skórą się odział; z nim: depce on zu
chwałe głębie- morskie i szlaki powietrzne przerzyna1, 
a-samych żywiołów natury do usług swoich używa; 
Niewiedzący może o tej potędze rozumu ludzkiego i 
używający go tylko dla potrzeby, Stryeharski, umo- 
cowywa do ostrego szczytu wieży słup, czyli podług 
technicznego wyrażenia sztyber przeszyty szczeblami: 
czyli szprosami, iakie się po wsiach używać zwykły 
do włażenia na dachy przy wycieraniu kominów. Słup- 
ten o 7 ieszcze łokci przenoszący wysokością wierz
chołek krzyża, opatruie na końcu blokiem, przepro
wadza przezeń sznury, końce ich przy więźnie do po- 
przecznika krzyża. Spalony7 po szczeblach, z rączo- 
ści.ą wiewiórki, dostaie się na sam wierzch bujaiącego 
w powietrzu słupa, gdzie blok by ł osadzony, a zawie
siwszy się tym sposobem wr lazurowem powietrzu o 7 
łokci nad krzyżem a o. 105 łokci nad ziemią, kieruie 
blokiem,pilonie iego obrotu,komenderuie pociągami lin 
ispuszcza Krzyż do zaimprowizowanego tak zuchwale 
na szczycie wieży rusztowania; Lecz nie tu koniec od
wagi Spalonego: aby zabezpieczyć krzyż i same ozdo
by wieży od uszkodzenia, staie sam na krzyżu i zawie
siwszy się z nim razem w powietrzu, odbywa tę stra
szną. na- linach wędrówkę od'rusztowania aż. do ziemi, 
gdzie go witaią okrzyki widzów, których tysiące na
gromadziła ciekawość. Wkrótce potem spuszczoną 
została i bania miedziana, w której spodziewano się 
znaleść iakie pomniki, starożytności; lecz oczekiwanie 
ta  zostało zawiedzionem; Ostatnia restauracja około 
krzyża i tej samej bani; odbyć się miała przed 50 laty 
i niektórzy z mieszkańców ieszcze ią pamiętaią. Po
dług  zaś napisu mieszczącego się nad głównym wnij-



ściem, restauracja (zapewne samego Kościoła) miała 
miejsce w r. 1814. W idzowie uniesieni radością w chwi
li spuszczenia się Spalonego z krzyżem na ziemię, zło
żyli dla niego szczupłą składkę. Oby i więcej znała5- 
zło się naśladowców tego czynu i Przedsiębiercy bo
wiem, za zbyt szczupłe wynagrodzenie'podjęli sie te
go niebezpiecznego dzieła; a biedni są, iak większa 
część naszych poczciwych, pracowitych kmiotków..

A n g lja . — 15go Sierp: wzniesiony zostanie w E -  
dym burgu  pomnik W alterszkota , iako w rocznicę u- 
rodzin tego sławnego autora. — Kapitan Notham  ma 
otrzymać dowództwo nad flotyllą; przy zachodnich 
brzegach Afryki. — Pan IV. R. H ayden , znakomity Ma
larz historyczny,zastrzelił się, z powodu krytycznego- 
stanu swoich finansów. Pan P il  przesłał z szkatuły 
Królewskiej, wdowie i sierotom tego Artysty 400 du
katów,, i przyrzekł nadał ie wspierać. — Biegły Che1* 
mi P. M arsh  wynalazca aparatu do odkrycia obecno
ści, arszeni ku, rozstał się z tym światem.

B an ja . —  Listy z Is la n d j iz diiia 15 Kwietniado- 
noszą, że wybuch Hekli ciągle ieszcze ódbywa-się z naj
większą gwałtownością. Wiadomo, iż takowa zaczę
ła  się d. 2go Wrześ: r. z., i nigdy w Islandji podobna 
osobliwość natury nie trwała tak długo. Wybuch fest 
okropny; kolumny ognistewybuchaią z trzech nowych; 
paszczy do wysokości 14,400 stop angielskich. Kolu
mny te są szersze od rzeki P icersen , największej 
w tym kraiu. Z lawy uformowało się iuż kilka gór, 
a wulkan wyrzuca massy kamieni niezmiernej wielko
ści naodłegłość l-1/* mili. Lód i śnieg który od wie
ków okrywał górę, roztopiły silę. Rzeka.R angenwy
stąpiła’ z koryta’ i pozostawiła: na brzegach mnóstwo 

* martwych zwierząt. Z ciekawością wielką oczekuią na 
skutki badaczów, którzy wysłani zostali do Islandji.

Francja- — Xztwo N em tir  bawiący teraz u wód 
w departamencie połiidnr, maią zjechać się z hiszpań
ska rodziną Królewską, i przy tej okoliczności ułożyć 
zaślubiny Xciff M ąpansje z Infantką Ludw iką .— \ż .ę  
Omal iako spadkobierca Xcia Burbon Konde, wyto
czył rządowi befgickiemu proces,, o zwrot lasów Ł a 
szy. __ Ogromny dyament koronny portugalski osza
cowany na 31/z iniljona fr., ma teraz byc zastawiony 
u iednego z Bankierów paryzkieh. — Rząd podaro
wał miastu A jakcjo , W spaniałe organy; uszczypliwy 
dziennik francur czyni: przytein uwagę, iż rząd chce 
tym sposobem wybory organizować.- —P. Zams Iiot- 
szyld  ma otrzy mać wielką wstęgę orderu legji hono
rowej. —  Głoszą, iż Xżę Dckaz, ma zlecenie udać 
się z Kopenhagi do Petersburga.

N iem cy. W iedeń  2 9  Czer:. — J. C.. K. Mość ra
czył rozporządzićNajwyższy mrozkazem gabinetowym 
następuiące nagrody dla Władz, gmin i osób prywa

tnych, które'się w czasie- ostatnich zaburzeń galicyj
skich wiernem obowiązków swoich wykonaniem i przy
kładną, gorliwością szczególniej odznaczyły, a miano
wicie: a) wielki złoty medal na: wstążce otrzymali:: 
Mateusz Stankiewicz JJurmistrz w Wadowicach, i 
Rządżcadóbr Brzeszcze Aloizy Tempie; b) średni z ło
ty  medal na wstążce: U ttbuk  Franciszek, SzUmomicz 
w Brzesku, cyrkułe^BBeńskim ; Syndyk Leopold 
Laebenslein w Skawinie; Michał Parplew icz w Nie
połomicach i Burmistrz Adolf Ko szyn a  w Rzeszowie. 
e j  Mały złoty medal naiwstążce: Józef Stelm ach, Sę
dzia w Bysej Górze; Dymitr K uchar , Sędzia w Ryczy- 
kowie i-Czarny Dunaiec, Jan Kom perda , Jakub Chle
bek, mieszkańcy cyrkułu Sandeckiego; Jan Ś m ia ło -  
w ski i Andrzej Sieniawski, Syndycy w cyrkule Ja- 
słowskim, którym zarazem wyznaczono po 100' zł. 
rem nagrody pieniężnej. Oprócz powyższych nagród,, 
wyznaczyć raczył J. G.Iv. Mość wiciu gminom i poie- 
dy nczym dsobom znaczne zasil kŁpicniężne, a dwie gmi
ny: Czarny Dunaiec i Podczerwone, otrzymały1 po
chwały w Najwyższem J. C. Iv. Mości imieniu-

Donoszą z Wiednia 2!Igo z. nu: Wczoraj w skutek 
Najwyższego rozporządzenia, z powodu nastąpionego* 
wyboru J. S. P ju s a  IXgo, odbyło się solenne Nabożeń
stwo w Kościele dworskim, i zakończyło się odśpiewa
niem T b  Dkum. Z powyższych powodów, także we 
wszystkich Kościołach solenne Tu Dkum będzie wyko
nane. Cesarz odebrał z rąk apostolskiego \  uncju— 
szaF ia le P re la  dl 26 t. im pismo O j c a  Ś. P ju s a  INgo 
donoszące o nastąpiony m.wyborze Jego na godność Na
czelnika Kościoła katolickiego. W tymże dniu Rze
czywisty Tajny Radca: i Szambelan H r:Arnim ,. mia
nowany przez N, Króla Pruskiego,Nadzwyczajnym Po
słem przy Dworze tutejszym, miał zaszczyt okazać J. 
C. R. M. swe wierzytelne listy..

Turcja. — Wice Król Egiptu stanowczo zamierzył 
przybyć do Stam bułu. — Dziewięciu młodych Moł- 
dawczyków z znakomitych rodzin, wysłanych zosta
ło  na wychowanie do Potsdamu.

W łochy. Rzym  17 Czer: .—  Przy pierwszem gło
sowaniu w konklawe, które się odbyło 15 Czer-o godz
ił) rano, Kardynał M astai Ferretti miał za sobą gło
sów 13. Drugiegłosowanie odbyło się o godz: 5 popo
łudniu i Kardynał M asta i Ferretlio  trzym ał głosów 
17; inne kreski podzielone były  pomiędzy Kardyna
łów Sogliar Gizzi, de A ngelis, M ai,' Falconnieri„ 
Orioli, Osliniy M icara  i W imbruschini; ostatni m iał 
najwięcej głosów po Kardynale Ferretti-,■ następnego, 
dnia rano po noweiu głosowaniu, Kardynał F erre tti 
miał głosów 27; wiele bowiemgjosów danych poprze
dnio za Kardynałem Lambruschini,m .y  skał teraz Kar
dynał Mastaij, po południu przy czwartero głosowa-
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ulu, teraźniejszy Papież miał głosów 37; większością 
żalem 34, obrany został Najwyższym Kapłanem.

D u la 2 0  C zer :—  Papież P j u s  I \ .  rozporządził, aby' 
zamiast Sekretarza Sianu, który dotąd kierował intere
sami spraw zagraniczny eę, wydziałem tym zarządzała 
osobna kongregacja.—  Ile z pewny ch sły chać źródeł, 
Oj ciec Sty wydał iuż rozporadzenie względem zało
żenia kolei żelaznej •/. Kzy n i ^ B p ó ł n o c y  i południowi.

Zawezwano wszystkich trDógieh naszego miasta, 
ąln się iutro ogodz: 1 le j  rano zgromadzili w belwe
derze watykanu, a to dla odbierania jałmużny. Każdy 
z ubogich otrzyma J paola (13Ł/a k. sr.).

Rozm aitości. —  Niedawno wrona porwała ze stra
ganu bułkę, i niedaleko ztamtąd upuściła ią; zachodzi 
pytanie, czy dla tego ią puściła , że była za ciężka dla 
niej? podobno nie, ale była za mała, ażeby się nią na- 
iądla , i d /a  tego ią  puściła .—  Gazeta France A l  g e 
ria tr ie  pisze; >łvobiela z dziecięciem mieszkała w od
dziale l  lada- T haan  w namiocie, trochę oddalonym, 
przy samym brzegu lasu. (idy zaczęło się zmierzchać, 
zakradł się lew do namiotu, porwał dziecię i zaczął 
uciekać z r.iem. Nieustraszona matka wybiegła zanim 
z kijem, i goniła go krzycząc przeraźliwie; lew stanął, 
położy! dziecię na ziemię, postąpił kilka kroków ku 
niej, i zaczął straszliwie ryczeć, a matka rzecze: »Nie- 
lxoię sic ciebie, iestein mieszkanką tych g ó r ,  i mam 
wierci odwagi ink lOciu mężczyzn; nie ruszę się z miej
sca, póki mi dziecięcia nieoddaaz.” Lew patrzał chw ilę 
na nią, oddalił się pomału, zostawiwszy dziecię. —  Je* 
(Loa z Gazet W iedenskieh donosi żartobliwie, że naj- 
w ięcej podoliienstwa do człow ieka ma nie nutłpci iak 
dotąd utrz.Mtiy wano, ale wino. Ko wino zaledw ie doj- 
rzeie, iuż go szturchaią, depcą, biorą na tortury , aż 
ducha wprawdzie nie odda, ale wypuści. Im więcej 
ma duszy, tern go mocniej męczą. Ale wielki duch przez 
nieszczęście i złe obchodzenie z niein nie psuie się, 
owszem naprawia; tak tez i wino, zamykaiągo w pi
wnicy, i In dopiero w samotności rozwija się dusza 
iego. i dochodzi do najwyższej doskonałości; dumnym 
iak każdy wielki duch iesł także wino, bo głupca i 
niedołęgę popycha w b łoto , w rynsztok, ale rozsą
dnego i wzniosłego umysłu człowieka, unosi w obłoki 
i niebiańskie pomysły szepce mu do ucha.—  W  A « -  
tveg ji niedaleko od folwarku Ostre, stoi chata w ziemi 
zbudowana, której mieszkaniec od dawnego czasu iuż 
siana nic miał; kazał więc córce swoiej 15-letniej dzie
wczynce, wypędzić swoie kilkanaście owiec na paszę; 
dziewczyna wiedziała, że nad strumieniem najwięcej 
trawy będzie, tam jc wypędziła wraz z bratem swoim 
b-letnim chłopczyną; na pagórku usiadła, w tern cyi- 
dżi. że wilk wpadł między owce i porwał iedną /  nich: 
odważna dziewczyna bez żadnej broni rzuca się na wil

ka, i szamoce się z nim o tę owcę, którą on iuż trzymał 
w paszczy, krzycząc przy tern przeraźliwie; lecz po
nieważ to było daleko od mieszkań ludzkich, nikt iej 
na pomoc nie przybywa, ale iej mały brat zakrada się 
z ty łu  pod wilka, i noży kiem kilka ran'nfu zadaie w 
brzuch; wilk puszcza owcę i chwy ta chłopczyka; tu 
dziewczyna widząc niebezpieczeństwo brata, biegnie 
do płotu, z nadzwyczajną siłą wyrywa koł, i z najo
kropniejszym krzy kiem na iaki zdobyć się mogła, rzu 
ca się na wilka, który raz z zadanych mu ran , drugi 
raz przerażony krzykiem nadzwyczajnym, zgłupiał, 
puścił zdoby cz i uciekł do lasu. Dziew czyna pada na 
kolana przy bracie, i dziękuie KOG U za łaskawą obro
nę, i w takiej postawie znaleźli ią dwaj wieśniacy, któ
rzy iednak dosłyszawszy krzyk, nadbiegli; chłopczyną 
ma rękę wywichniętą, a odważna dziewczyna trochę 
tylko i to lekko pokaleczona.

K ilko le tu ie  poświęcenie się nauce mechaniki,  i w tern celu 
zwiedzenia  celniejszych zagranicą  zakładów, p os łuż y ło  p odp i
sanemu uczynić wynalazek, o k to rego  korzyści i dobroci  dono
siły iuż pisma tak zagraniczne iako i nasze. W y n a la z e k  ten 
tyczy się popraw y  F o r te p ja n ó w , tak co do t rw ałośc i  st roiu 
(gdyż  śruby czyli  w y rb ie  nie są w p io n o w o ,  lecz ho ry zo n 
talnie,  i to nic w d re w n ia n y m , lecz żelaznym sztymsztol  n u- 
mieszczone) , iako tez ulepszenie głosu  w raz  z tą  dogodnością, 
iż każdy przy  małej  w praw ie  sposób p ręd k ieg o  stroienia  p r z y 
właszczyć sobie może, gdyż stroienie iest tak ła tw em , że od 
b yw a  się nie większy m kluczem, iaki używ a się do nakręcan ia  
ze g a ru  s tołowego; a szczególniej użytecznym zdaie się być na 
prow incj i  w miejscach,  gdzie dla b raku  umieiących stroić,  in
st rument bez użytku pozostać musi. P rzekonaw szy  o w ido
cznych ko rz jśc iach  w ynalazku p o w y żs zeg o ,  p rzyznanym  
został podpisanemu P a ten t  swobody na cale  K ró le s tw o  P o l 
skie, o czem w dniu 8 Stycz:  r . b .  z polecenia R ządu  ogłoszo- 
nem było. W sku tku  o trzymanego listu p rzyznania  wynalazku ,  
postanowiłem zaprowadzić  fabrykę  ulepszenia w' W a r s z a w ie ,  
iako w miejscu rodz innem , z wielu p rzyczyn  znacznie u le
pszonych F o r te p ja n ó w ,  i to z początk iem Sierpnia  r . b. P rz e d  
up ływ em  zaś tego czasu, w ys taw ię  na widok publiczny F o r -  
tep jan  z moim mechanizmem, aby Lubownicy  muzyki naocznie 
raczyli  się p rzekonać  o istotnej  dobroci  i korzyści  mechanizmu, 
o raz  o rzeczyw is tośc i ,  iż k a .d y  p o d łu g  moiej metody będzie  
w stanic swój F o r le p ja n  w ys tro ić  w p rzeciągu  p ó ł  godziny. 
P ró c z  z w y nalazkiem moim, urządzać  będę mechanizm w F o r -  
tepjanach z następuiąccmi dogodnośc iam i: 1) Mechanizm , za 
pomocą k tó reg o  osoby niemogące objąć ok taw y ,  za naciśnię
ciem p e d a ł u , taż sama odpowiadać będzie. Chcąc^zaś aby 
m uzyka  b y ła  huczniejszą, objąw szy oktaw ę p r z y  naciśnięciu p e 
dału ,  dwie nam odpowiadać będą.  Co iest nader  kory. yslnem tak 
dla wieczorów m uzykalnych iako i tańcuiących. 2)  Możność 
trasponow ania bez p rzep isyw an ia  liót, a to p rzez  przesunięc ie  
klaw j a t u r y  za pomocą klucza pod .inne s t runy ,  o ile po trzeba  
wy mauąć będzie , iest to w ielka dogodność dla amatorów śpie
wu; za pomocą tegoż mechanizmu można uwolnić się w g r a 
niu tali z k rzy ży k ó w  iako też bemolów. 3)  M aszyna w y n a 
lazku własnego, nigdzie dotąd ieszcze nic znana ,  s łużąca  dla 
nabrania  sprężystości i b iegłości w palcach w odbyciu i:aj l u 
dniejszych pasażów, i to w nadzwyczaj  kró tk im  czaaie; Uogc-
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nnosc la służyć może tak dla osób w p f.ni jszym nawet wie
ku poczynających grac, iako leż dla woia/.uiących Artystów 
gdyż maszyna moja iest tak małą i lek k ą , iż A rtysta bez 
wszelkiego zachodu, będzie mógł mieć takową w użyciu trzy - 
niaiąc na łonie. Bliższą wiadomość powziąść można w K an
torze Loterji pod firmą P. D oepler, przy ulicy K rakowskie 
Przedmieście. Obstalunki z największą akuratnością i pośpie
chem, podług najświeższych fasonów, wykonywać obowiązuie 
się .—  Juljan M orgenstern .

PIIZYJKCIIALI do W ARSZAW Y.
C yprysióski Ant: Pełnomocnik zKalenia; Czarnecki Eustachy 

Oby : z W ołynia; Glinka Józ: Dz: z Szczawina; Kochanowski J e 
nerał z Krasnegoslawu; Grabowski Ludw: Hr:, K rużensztern 
Szamb: J .  C. K . Al., i Kozłowski W inc: Radca Si: z Nowej Ale- 
xandrji; Roekiel E<lvv: M uzykant z Londynu: Uaschke Samuel 
Kup: z Brześcia Lit:; S le tte r F ryd ; Urzęd: z Królewca; Sierako
wska Ant: Hr: z P russ. (G . P .)

U O I ł J I E S I E W l A .
Ażeby, iak to zw ykle zdarza się, nie przypisy wnno 

nie wiadomości wyiązdu niego za granicę, mam honor 
niniejszeni uprzedzić Szanownych, zaufaniem swoiem  
mnie zaszczycających : iżby dla osiągnienia tern dziel
niejszego skutku z w ynalazku mego leczenia, cierpień  
oraz chorób tiiebolesnych d z ią se ł i zębów , (bez rwania 
ich i t. p. bolących operacji) zgłaszać się raczyli o po
moc zatc czasu, bez odkładania nadal, w  godzinach od 
lOtej od lszej z rana, i od3ej dodtej z poi ud:; nadmie* 
m aiąc. tz od osób ktoreby nie odniosły, przezem nie , 
zaręczonego sobie .skutku, za leczenie nic nie żądam, 
i bogini zawsze bezpłatnie. W miejsce s z c z o t e k  i t . p . ,  
Częstokroć szkodzących osłabionym i d e l i k a tn y m  zę-
li 11111 'lim  . w r, . i .  . r. — /> ,  w - 1 łs  A siin  .  t . /> — .. — . .

przy ulicy D łu g ie j    . . . .
go. —  J: Marją Neum an, u przy w: Dentysta.

N aczeln ik K ancelarji B anku  Polskiego .
Podaie do wiadomości, iż w dniu 2 /1 4  Lipca r .b .  wc wsi 

Częslocicach w Pow: Opatowskim Gub: Radomskiej, przed Ad
ministratorem Dóbr Ostrowieckich, odbywać się będzie licy
tacja przez opieczętowane deklaracje, na 3-lelnie wydzierża
wienie Propinacji w Mieście Ostrowcu, oi-az 2rh Szynków 
przy Fabrykach żelaznych, łącznie z Browarem Piwnym, P ie
karnią, Szlachtuzem, i innemi do tego przywiązaueini docho
dami, a to od summy R sr. 2000 rocznego c/ynszu. Maiący 
zamiar przystąpić do licytacji, obowiązani są złożyć na wa- 
djum R sr. 450. O bliższych warunkach dowiedzieć się mo
żna na gruncie, tudzież w właściwym W ydziale w Banku 
Polskim. K u l i k o w s k i .

Józą f  Abramecki, przybyły  iako Mechanik W yrobu W Ó  
DEK i PIW A , uprasza Szali: Publiczności, gdyby sobie ży 
czyla takowego przy iąć do obow iązków 'pry walnych na pro 
w incję, zechce się zgłosić pod N r 2068, ulica D ziekanka 
do Rządcy Bielińskiego.

Poi! Nrem 1330 przy ulicy Mazowieckiej, są do sprzedania 
i U B S i Y  m arm urowe.

P rzy  ulicy Karmelickiej w domu pod N r 070 
obok Szpitalu Ewańgielickiego, iest d i  sprzeda
n ia KISZKA w dobrym sianie. W iadomość a 
Stolarza.

;y-

Trzy PO K O JE z Kuchnią na tszciii p iąfrze od frontu, są 
do wy lisięcia każdego czasu przy ulicy Trębackiej Ad o 640.

W yprzedaż STAM BUŁEK na tuziny, różnej w iel
kości i kształtu, odbywać się będzie dnia 7go b. m. 
w domu W . Piotrowskiego, dawniej Biskupów K ra 
kowskich zwanym, naprzeciw p a ta tu  Rządowego P ry 

masowskiego, przy ulicy Senatorskiej pod Nr 496.
Są do sprzedania różne M EB LE, iako to : G arni- 

tu ry  palisandrowe i m ahoniowe, Toalety mę/.kie,
■ ^  najnowszego fasonu, za nader miękną cenę, przy
ulicy Brackiej pod N r 1885 i fi, obok Kościoła Sgo A lexandra. 
Wiadomość u Stolarza.

W  dniu 24 Czerwca (fi Lipca) r .b . o godż: .1 z południa i dni 
następnych, przy ulicy Nowe Miasto pod N r 338, M EBLE, G ar
deroba, Srebro, Zegary, Lustra,M iedź, i inne Ruchomości,przez, 
publiczną licytację sprzedane będą. W . Suprynitnuic*, K .

\V MAGAZANIE M EBLI pod Nr 1401 przy ro 
gu ulic M arszałkowskiej i S to-K rzyzkiej, są 
sprzedania każdego Czasu za umiarkowaną cenę, 
różne M EBLE palisandrowe, mahoniowe i ic 

sionowe, iako to: G arnitury z wysłaniem, S toły, Szafy, K o
mody, Łóżka, Szafki do książek, K rzesła w yplatane, oraz 
i inne Meble.

W zyw a się Pana M oritza SCHOLTZ, aby w własnym in
teresie zgłosił się do Domu Handlowego Frahciszkl Toepliłz 
Sukces:, pr«y ulicy Danielewiczowskiej N r 610 i 20.

Ju tro  odbędzie się licytacja na POJA&DY pra 
wie nowe, 7m\  RANDOl.E, i inne gospodarskie 
Sprzęty, a to rano od 9ęj do 2giej z południa, 
p rzy iogu  ulic Mazowieckiej i K rólewskiej pod 

Numerem 1348.
« . K.ą .I O N J V 7- “a  A ugustow ie , iest do sprzedania; tako- 

w  do b rach

litu  N rO  223? i 7 S z L £ rgo.aWie P ,' Zy UHCy N a ' e ' V ki ” ' Ł

Po zwiniętym Handlu Towarów RoSsyjskicl., w domu P e
ty skusa N r 4 /3  B, pozostałe TOW ARY, Blacha m tsW n u  
D rut mosiężny W rożnych gatunkach, D rut miedziany, H er
b a t a ,  różne Towary, sprzedaią się w tymże domu w pól 
.dwortu, w Składzie od ulicy Senatorskiej po zniżonych ce
nach. Rano godziny 9 do 12, po połud: od 3 do 6.

M ichał R ied l i ]ider, Tyrole, stoiący w H oteiu 
Izipskiuiy iiiaią żaśzcżyt uwiadomić Przfcs-Publicz -
*e Pn V n * * i T i-*!.4 r f . pt W ł“ cicielom zamówione! 

V  r. go BYDłsA 1 j t olskiego i Szwajcarskiego, wysta- 
wili w Domu Zaiezdnym Furmaóskim P. Kamieńskiego przy ul 
Bielańskiej, Tyrolskiego BUHAJA młodego i 2 K R O W Y  cieli 
Z drągiem  cielęciem, Buhaja czerwoho-pslrókatego prawdziw.fi 
rassy Szw ajcarskiej wszystkie sztuki zdrowe i V R  “  
Chowu I ulepszenia K row iarni. Namierzywszy pozostać w W  
szawie tylko 8 dni, polecaią się u n iżen i/z  . p f f i f f e  S ł ?  
dła i z. przyjmowaniem na swe ryzyko Zamówień na rok orze" 
szły , zaręczaiąc za. Zupełne Zadowolenie Sz.au- y , m- • ■ P ? ’ 
Także wiadomość w Handlu Kupca Son,mer orze ul- S

;ki„ „ w ,, / , ;
w pałacu po-Br.aniol ich z ę a  .y uj , p ,.z, z p(,l)h>Pn,  
sprzedane nieznwodnic będą, Ju tro  o godzi 10 z rana. '

L O K A L  nd IWi.trtatr??* tł \  n r  ; -
,   ' ' '  : - ł r jA . ?:r z  t  tiiicioW ,  i \ u c h n i

-r.ngiels-, sap.za.-m i Arwuiui, tego Stajnia i SV ozow i,ki lub bez,
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rarzy ill: Now ó iip ie N r  2475, do naięc iak ażd eg o  czasu—  S K L E P  
N A B O ŻN Y  z Pakam eren i, p rzy  ul: N ow in iarsk ic j i F ra n c iszk i, 
,do naięcia  każdego  czasu pod S r  1800, a  gdy na te j ulicy n iem a 

C u k i e r n i ,  S klep  takow y b y łb y  bardzo  k o r /y s ty  dla C ukiern ika .
F O R T E P J& N  palisandrow y n o w y , .przeszło  ,o 

p ó ł 7cj o k taw y , najnow szego  fasonu, ozdobiony 
rzeźb ą  z sz tab ą  z b latem  m eta lo w y m , .ieat ulo 
sp rzed an ia  lub w zam ian na -stary., pod  H r  2585 

B uga j, na ilm p ią trze  od fron tu .
M E B L E  m ahoniow e i iesionow e, iako to :  “K a 

nap a , K rz e s ła , B iurko , S e k re ta rk a ,K o m o d y , S to 
lik i, Szafa, L u s tra , do sp rzedan ia  p rzy  ul: N a
lew ki pod N r 2 2 4 5 , gdzie  Pom pa, p rzy  b ratn ie , 

na lm  p ią trz e , p o  p raw ej stron ie  p rz y  schodach. .
■ f i f l j U W  m ahon iow y , iest do sprzedan ia z
W  w szelkiem i rekw izy tam i, p rz y .ro g a tc e  Pow ąłfko- 

w sk ie j, w kam ienicy N r 2309.

L pow odu w yiazdu , iest do w ynaięcia  n a  K w a r ta ł  M 1 E S Z -4 
T K A N IE  na lm  p ią trz e  od podw ó rza , w -domu P .  P r z y b y l i - J

s'ci p łacen ia  w yższych cen, od cen naw et w P ru sach  p łaconych. 
Z a  R Z E P A K  Z IM O W Y , ustanaw ia się z łp . 27 za korzec 
w W arsz aw ie ; cena ta  w yższą iest od ceny w P rusach  p ra 
k t y k o w a n e j . — C ena R zepaku  le tn iego , później og łoszoną bę- 
.dssie. D y re k to r  Z ak ładów

P io tra  S te irike ller na Solcu, L a e s s i g .

W  O grodzie  na Czy stem , za rogatkam i AV olskiem i, Aj 
dostać można. C Z E R E ŚN L  różnego  ga tunku  w każdypi ^  
czasie, za pom iern ą  cenę

T K A N IE  na lm  p ią trz e  ou pouw u rza , w j. . z y j y r -  ;
I jsk ieg o  p rzy  K rako :-P rzed m iecc te  pod N r 417, sk ła d a ią o e a  
T sie  z Sell lub 2 c h .P O K O JÓ W , z znpełnem  um eblow aniem ,» 
I l o r a z  z K uchn ią  ang ie lsk ą , i p rzy tem  K U C H A R K Ą . W ia - ^
Y dom ość tam że, lub na dole w S k lep ie  Je że lib y  k to i a ,
i)z  l)am  ży czy ła  być zab raną  do B IA Ł E G O -S T O K U  i d a - J  
Olej W tam te strony,' w ygodnym  P o w o zem , aidaiącym  ś i ę l  
l / z a  dni 8 ,  zg łosić  się zechce do w skazanegogiow yżej "N lk i. \ f  
C ' -nr - y  - —

W  domu P . L ew andow skiego  pod N r  253  p rz y  ulicy P o 
dw al, iest do w ynaięcia  od ig o  L ipca  r . b. L O K A L  sk ła d a ją 
cy się z 2cii P okoiów  z K u ch n ią , na 2m p ią trz e  od fron tu , 
rocznie lub k w a r ta ln ie , za cenę um iarkow aną. T akow y L o 
kal dogodnym  być może dla czasow o p rz y b y w a ic c y  cii do W  ód, 
-/p o w o d u  b liskości m iejsca. W iadom ość u w łaściciela  domu
na 2m p ią trze . . . . . .

Je n e ra ło w a  K r a c ,  m ieszkaiąca p rz y  ulicy N o w ow iejsk ie j, 
w domu J W .  K uczkow sk ie j, u p rasza , aby w żadnym  Sklep ie , 
S k lep iku . S zynku , ni też u R /eiriiesliiików , liiik; na K R E D Y T  
nic niedaw ał i ej S łu żący m , bo zaw sze za go tów kę zw yk ła  
kupow ać; a ośw iadcza, że k to  pokredy tn ie  iej S ługom , to J e 
nerałów ;. K rac , ani na g rosz  op łacać nie będzie.

K O L O N JA  pod R aszynem , 8 w io rs t za rogatkam i J e ro z o -  
liniskiemi p rzy  szosę po łożona, p iękn ie  zabudow ana z O g ro 
dem , pół w ł o k i  rozleg ło śc i m aiąca, ieszcze nie sp rzed an a ; k to -  
by  tak o w ą chciał kupić, niech się zg łos i do Saw ickiego ,0 -  
brońcy Sądow ego w W arszaw ie przy ul:cy N iecałe j w domu 
X ię tw a  Ł o w ick ieg o  N r 614 lit: M . m ieszkaiącego. Szacunek
R s r . 1200. , xz , •

L O K A L  na lm  p ią trz e  od f ro n tu , 8 P okoiow  z K uchn ią  
ang ie lsk ą , Izb ą  kuchenną i S p iża rn ią , S ta jn ia  na 4ry  konie, 
W ozow nia  na 2 po iazdy , P iw nica i D rw aln ia , do naięcia  od 
S go  M ichała, p rz y  ul: Leszno N r 723. W iadom ość u w ła 
ścicielki domu na 2m p ią trz e  od fron tu .

'Ł  A K  Ł  \  W Y
p i o t r a  s t e i w k e l l e r

ii a S o lc u  A r o  IZ i)  i 3 .
N astąpić n iaiące w k ró tce  zb io ry  Nasion O le jnych , pow odują 

nas do podan ia do w iadom ości pub licznej, iż iak  w up łyn io- 
nyin tak  i w bieżącym  ro k u , w szelk iego  ga tu n k u  Z1AK. V 
O lejne zakupuiem y. Dla zapobieżenia w szelkim  bezzasadnym  
na p row incji kursiiiącym  w ieściom , nadm ienia się, iz. k o rz y 
stne u rząd zen ie  M a s z y n  fabryczny cli, postaw iło  nas w m ożno-

SUM M Y 50,00Q, 30 ,000  i 15,000 z ł., są do u-
m ieszczenia na kip: D óbr p o  T o w :  K red :.—  Summy

aoa\ zaś 60 ,000 , 40,000 i 12 ,000 , na Domy m urow ane
-z-— w W arsz aw ie . Ż y czący  takow ych , raczą  się ła 

skaw ie zg łaszać  do podpisanego przy u licy  Solec N r 29 .0 /1 , 
idąc  z Tam ki 4 ty  dom po lew ej s tro n ie , lub zostaw iać adressy 
w  C uk iern i L . T osio , obok P o c z ty .—  W alen ty  B r u c k ,  Ag: 
p rzy sięg ły  i Kom : D yr: Ubez:.

.O SO B A  w yieżdżaiąca z a g ra n ic ę  do T R EN C ZY N A  w łasnym  
pow ozem , życzy sobie mieć T O W A R Z Y S Z A  podróży »a wspólny 
koszt; bliższą wiadomość pow ziąść m ożna w domu i ro  l_K« 
li t :  A , p rzy  rogu  ulicy B rack iej i Now c j-d ro g i, na lm  p ią tize , 
■wchodząc w p ie rw szą  b ram ę po lew ej s tron ie.

Komitet Owczarń Tajlandzkich , podaie do wiado
mości publicznej, iżNajwyaszym Ukazem zatwien zo
ny Jarmark na wełnę w mieście Rydze, 1 w tym 
także roku odbędzie się w dniach 20, 22 i 2ocnn
Lipca r. b. starego stylu.

W  domu przechodnim  zw anym  R ez le ra  N ro  451, iest do 
naięcia od Ig o  L ipca r. I). L O K A L  na 2giem  p ią trz e  od K ra- 
kow s:-P rzedm ieścia , sk ład a iący  się z. 4cli P oko i, P r z . e - p o 'o ju , 
dw óch A lkow ek, S p iżarn i, P o k o ju , K uchni dużej i iwmcy. 
W iadom ość u R ządcy  Domu. , ,.

W  dom u  pod N r 1791 i 2 p rzy  u lic y  S lo - J e r s k ie j ,  w ” ', * ce 
o b o k  fa b ry k i Ew an sa , są  ro z m a ite  L O K A L E  do  n a ięc ia  >uzie-
sro czasu. , » .

K O C Z  na re so rach , używ any , lecz zupełnie 
w  dobrym  stanie , a  zw łaszcza  do pod i ozy bar 
dzo w yg o d n y , iest do sprzedan ia . 1 a 1 °mosc 
w H andlu M o r itz  S e jd e l r t  Comp:-, w domu 

Jó z e fa  E p ste jn , p rzy  ulicy S enato rsk ie j N ro  •
F O R T E P JA N  bardzo  m ało używ any, z deką 

i sztabam i m osiężnem i, za pom ierną cenę ies t do 
sprzedan ia pod N rem  2182 p rzy  ulicy K onw .k to r- 
sk ie j, na lszem  p ią trz e po lew ej r ę c e .________

Dziś rano  c iep ła  stopni 10. W c z o ra j w połudn ie 18.

T E A T R Y . Z pow odu słabości JP a n i K o steck ie j, i J P .  T roszla , 
dziś zm ienione w idow iska. W  W ielk im  le a t r z e b ę d ą  : 73c, raz 
S ie z g o d ij  dom ow e. 46 raz  D w a j Z Jodzie ir . W  R o zm aito śc i: u l 
raz  In d ja n a . 4ty raz  D zie c i Ż o łn ie r s k ie ,—  J u tro , 35 raz  O jciec  
D e b iu t  a n tk i .  232gi raz  iV esele  w  O jcow ie.

Ju tro  w handlu  M a j e w s k i e g o  przy  ulicy B ednarsk ie j, na Ś n ia
danie : P ieczeń b aran ia , hu zarsk a  i c ielęca, Schab z buraczkam i, 
M uszczki cielęce, Z razy  z kaszą, K ap łon  a la pu l, K u rc z *  „  ta 
k i, K alafio ry .—  O biad : Barszcz z r u rą , R osó ł, S ztuka uh rn- 
p o t r a w ę ,  M u s z c z k i  i N óżk i z iarzynam i, P ieczyste  tro ia lu e , 
gurniua m igdałow a.


